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M a d ry t o d p ie ra  w s z y s tk ie  a ta k i
Rada Obrony Madrytu ogłasza 

komunikat z dnia 29 b. m., godz. 
12 w południe:

Na froncie Madrytu przeciwnik 
przeszedł do zaciekłego ataku na 
odcinku dzielnicy uniwersyteckiej. 
Po odparciu ataku z dużymi dla 
przeciwnika stratami, rozpoczął on 
ponowne natarcie na tym odcinku, 
dziś z rana, nie mógł jednak prze, 
łamać oporu wojsk republikań
skich. Wojska republikańskie ata
kowały i posunęły się naprzód na 
odcinku Val de Moro. Na odcinku 
Pozneło de Alarcon przeciwnik 
próbował atakować, lecz natarcie 
rozbiło się o linię naszej obrony. 
Wojska nasze przeszły do kontr, 
ataku, posunęły się o kilka kim. 
naprzód i zdobyły liczny sprzęt

Natarcie na Burgos

wojenny. Przeciwnik stracił 200 
zabitych.

Na froncie Asturii wojska repu
blikańskie zajęły szczyt Los Pinos, 
panujące nad Grado, gdzie mieści 
się lokalna kwatera główna prze
ciwnika. Wysadziliśmy w powie
trze most nad Balbuno, łączący 
Oviedo z Grado.

W dzielnicy uniwersyteckiej po 
usilnym przygotowaniu terenu 
przez artylerię powstańcy ruszyli 
do ataku, który odparto. W ciągu 
dnia 28 b. m. wojska rządowe ata
kowały miejscowości Ciempozue- 
ias, Getafe i Villaverde, zdobywa
jąc nowe pozycje. Powstańcy po
nieśli duże straty. Baterie rządowe 
ostrzeliwały usilnie pozycje po
wstańców na Monte Guarita.

„Inna niż poprzednio armia"
mówią rokoszanie

Korespondent Havasa donosi z 
Madrytu (po stronie powstańców): 
Dnia 28 b. m. po piekielnej kano
nadzie piechota powstańcza za
atakowała okopy wojsk rządo
wych w dzielnicy Tetuan vis a vis 
Cuatro Caminos i zdobyła kilka 
domostw, zamienionych na forty. 
Zajęto m. in. sześciopiętrowy dom, 
broniony przez 32 karabiny maszy 
nowe. Zdobyto też 2 forty na koń

cu Casa del Campo. Powstańcy 
nie próbowali posuwać się dalej. 
Do godz. 16-ej artyleria powstań
cza ostrzeliwała przeciwnika, arty
leria rządowa odpowiadała z rząd 
ka, ale celnie. Postępy, jakie czy
ni artyleria rządowa, wskazują, że 
ma się do czynienia z inną armią 
niż poprzednio. Niepogoda unie
możliwia operacje lotnicze. Okopy 
są do połowy nieomal w błocie.

„Neutralność faszystów

Wojska rządowe, jak donoszą z 
Santander, posuwają się naprzód 
w  kierunku Burgos. Przeciwnik, 
który dotychczas ustępował bez 
walki, począł stawiać czoło milicji 
ludowej. Dnia 28 b. m. milicja lu

jednolite clowotiztw©

dowa zajęła góry dokoła miastecz
ka Solcille w odległości 65 kim. 
od Burgos. W ciągu 3-ch dni walk 
milicjanci naliczyli 200 poległych 
powstańców. Niepogoda powstrzy
muje szybkość operacyj.

WALNECJA. (PAT.). Agencja 
rządu hiszpańskiego donosi, że krą 
żownik niemieck’ „Emden" płynie 
do Hiszpanii, eskortując dwa okrę
ty naładowane materiałem wojen
nym, przeznaczonym dla powstań
ców. Załoga tych okrętów jest

sił zbrojnych
Jednolite dowództwo wszystkich 

sit zbrojnych Republiki, jak donosi 
komunikat rządu hiszpańskiego — 
zostało obecnie wprowadzone w 
życie. Pozwoli to na rozwój ope
racyj, zmierzających do przecięcia

komunikacji powstańców. Z nadej 
ściem nocy z dn. 28 na 29 b. m. 
dokoła Madrytu panował spokój, 
ale wojska rządowe czuwają w 
oczekiwaniu zaciekłej ofensywy po 
wstańców.

Sytuacja pomyślna 
na wszystkich frontach

(PAT.). Ministerium wojny o- 
głasza komunikat z dnia 28 b. m., 
godz. 21.30:

Na odcinku południowym rzeki 
Tago wojska republikańskie posu
wają się dalej naprzód, w szcze
gólności pod Val de Moro, gdzie 
przeciwnik, cofając się, stracił 30 
poległych.

Na odcinku Guadalajara wojska 
republikańskie, posuwając się na

przód .zajęły Santolin i las Cabe* 
zadas.

Na froncie Madrytu wojska re
publikańskie atakowały granatami 
ręcznymi, a artyleria rozproszyła 
skupienie oddziałów przeciwnika 
koło mostu Francuzów.

Na odcinku Guadarrama — Sa- 
mosierra wojska republikańskie u- 
trzymały się na zdobytych ostatnio 
pozycjach.

TOKIO. (PAT.). Agencja Do- 
mei donosi z Tien-Tśinu: Pierwsza 
godna uwagi bitwa w obecnym za
targu Mongolii wewnętrznej z Sui- 
Juanem rozegrała się dnia 27 b. m. 
pod Pai-Ling-Miao. Mongołowie 
poprzednio rozbici przeszli do 
kontrataku na pozycje wojsk pro
wincji Sui-Juan. Według informa- 
cyj zc źródeł chińskich, atak zo
stał odparty i wojska chińskie zdo 
były wiele sprzętu wojennego Mon 
golów. Mongołowie temu przeczą, 
twierdząc, że ich kontratak uwień
czony był powodzeniem.

(PAT.). Przedstawiciel chiń-

W Aragonii
BARCELONA. (PAT.). Komu

nikat rządu autonomicznego Ka
talonii donosi: Na froncie aragoń
skim, na odcinku Huesca przeciw
nik zatakowa! pozycje pod Yesero, 
lecz został odparty i ścigany, przy 
czym stracił 37 poległych a  wielu

rannych. Na odcinku Caspe woj
ska republikańskie rozpoczęły ak
cję zaczepno - wywiadowczą, zmu 
szając przeciwnika do porzucenia 
znacznej ilości karabinów „Reming 
ton“ i innego sprzętu wojennego.

Przeciw barbarzyństwom
endeckim na wyższych uczelniach

Wczoraj odbył się w wielkiej 
sali „Ateneum" wiec młodzieży 

przeciw ostatnim „wyczynom" en
deckim na wyższych uczelniach.

Wiec zgromadził taką masę u- 
czestników, że nie mogli się oni 
pomieścić nietylko w sali, lecz na
wet w gmachu.

Wiec zagaił tow. Ładkowski. 
Przemawiali ttow.: Dubois, L. Ra
abe, Zaremba, oraz przedstawicie
le młodzieży Wiciowej, Legionu 
Młodych, Fr. Rew. i Bundu.

Przemówienia mówców przyj
mowano bardzo gorąco. Nastrój

przeciw barbarzyńcom endeckim 
był zdecydowanie wrogi.

Wiec zakończono odśpiewaniem 
pieśni rewolucyjnych.

óo•
(PAT) Wczoraj odbyło się w 

Łodzi walne zgromadzenie Związ
ku Nauczycielstwa Polskiego o- 
kręgu łódzkiego, na którym m. 
in. przyjęto rezolucję, potępiającą 
zajścia na wyższych uczelniach 
polskich oraz niszczenie pomocy 
naukowych na tych uczelniach 
przez pewne odłamy młodzieży.

Ziazd wyjewódzki
Str. Ludowego

Dnia 29 odbył się zjazd woje
wódzki Stronnictwa Ludowego w 
obecności 200 delegatów pod prze 
wodnictwein prezesa Czapskiego. 
Przemówienia wygłosili m. in. pre 
zes Rataj, pp. Lutyński, dr. Dą
browski, gen. Roja.

Podjęte uchwały domagają się 
od władz Stronnictwa porozumie
nia się z demokratycznymi organi- 
zacjan i politycznymi w celu stwo
rzenia wspólnego frontu walki o 
zmianę systemu rządzenia, o Rząd 
Ludowy w Polsce.

Rozmowy te mają być ukończo
ne przed Kongresem, który wypo
wie swe ostatnie słowo.

Zjazd żąda nowych, wyborów, 
zniesienia Berezy Kartuskiej, soju
szu z państwami bloku pokojowe
go, zagwarantowania praw Polski 
w Gdańsku. Protestuje przeciw 
„pacyfikacji" w Małopolsce i Lu
belskim. Przesyła pozdrowienia 
emigracji politycznej.

Faszystowscy
„'reciszkowie"

Dnia 28 b. m. wieczorem odje
chał na statku z Neapolu do Afry
ki wschodniej pierwszy biskup A- 
bisynii msgr. Marioni z 30 misjo
narzami - franciszkanami.

Nieprawdziwe pogłoski
WALENCJA. (PAT.). Minister | rozejmu są bezpodstawne, 

spraw zagr. Alyarez del Vayo o- Pogłoski o opuszczeniu Barce- 
świadczył prasie, że pogłoski o po I lony przez konsula Stanów Zjedno 
czynionych jakoby propozycjach I czonych są bezpodstawne.

Bunt przeciw buntownikom
WALENCJA (PAT). Agencja I ruchy uliczne. Garnizony tych 

rządu hiszpańskiego donosi, że w miast zbuntowały się.
La Coruna i Sewilli wybuchły roz-1

Posiedzenie Rady Ministrów
trzy razy większa od normalnej. 
Część załogi zejdzie na ląd, aby za 
silić wojska powstańcze.

Fabryka włoska w Pizie i fabry
ka Caproni, według zapewnień a- 
gencji rządu madryckiego, produ
kują samoloty dla powstańców.

skiegg.M^S. Z. oświadczył przed
stawicielom prasy; że rząd chiński 
zwalczać będzie inwazję na pro
wincję Suijan z całą energią bez 
względu ną motywy, którymi kie
rują się napastnicy i siły działają
ce za ich plecami. Chiny — mó
w ił— bronią swoich praw suwe
rennych, których żadne państwo 
nie może kwestionować. Rząd chiń 
ski już walczył z komunizmem i 
nadal , z nim walczyć będzie.

Uznanie przez Włochy Mandżu- 
kuo wywołuje w kołach politycz
nych chińskich wielkie rozczaro
wanie.

Dnia 28 b. m. odbyło się pierw
sze po opuszczeniu Madrytu ple
narne posiedzenie rady ministrów. 
Na posiedzenie przybył niespodzie 
wanie witany owacyjnie prezydent 
Azana.

Rada ministrów postanowiła u-

Zaprzecza ale czy 
można mu wierzyć?

Gen Queipo de Liano oświad
czył w audycji radiowej, że pogło 
ski o rozstrzelaniu syna premiera 
Largo Caballero są nieprawdziwe.

Akcja powstańców -
Reuter donosi z Madrytu: prasa 

madrycka podkreśla, że niepogo
da, trwająca od paru dni, jest czyn 
nikiem dodatnim dla Rządu. Przez 
Ciły dziez słychać w mieście ka-

znać za nieważne banknoty emi
towane przez rokoszan, a następ
nie wysłuchała exposć min. spraw 
zagr. Aivarez del Vayo o stanowi
sku, jakie zajmie w Genewie.

Po zakończeniu posiedzenia ra
dy ministrów uruchomiono po raz 
pierwszy sygnalizację na wypadek 
ataku lotniczego. „

Jego „reform y"
BURGOS. (PAT.). Gen. Franco 

przywrócił zniesione przez rząd 
republikański sądy honorowe ofi
cerskie w armii i marynarce.

bez rezultatu
nonadę ciężkich dziai rządowych 
z uzielmcy uniwersywkiej. Po 22 
dniach oblężenia, położenie na 
froncie pod stolicą ,nie uległo zmia 
nie.

Straszne skutki rewolty

Krótkie wiadomości
. — Wczoraj odbyła się w Radzy

minie i Wyszkowie uroczystość 
otwarcia przebudowanego przez 
województwo warszawskie traktu 
im. marszałka Józefa Piłsudskiego.

Trakt ten należy do dróg od
środkowych, łączących stolicę z 
północno -  wschodnią połacią Rze
czypospolitej. Długość nowowy- 
budowanego traktu w wojewódz
twie warszawskim wynosi 49 kim., 
koszt jego wynosi 6,2 milionów zł.

— W sobotę i w niedzielę odby
wały się w Genewie wybory do ra 
dy stanu, czyli rzędu kantonu genew 
skiego. Udział wyborców — 82 pro
cent. Stronnictwa mieszczańskie u- 
zyskały 7 mandatów. Poprzednia ra 
da składała się z 4-ch socjalistów i 3 
członków stronnictw mieszczańskich.

— N a artystkę Rosę Lee, wystę
pującą w teatrze „Ziegfeld Follies" 
w  Nowym Yorku, napadło 6 bandy
tów i zrabowali jej kosztowności, 
wartości 25.000 dolarów. Podobno ra 
bunku dokonała banda Kreislera, 
który obecnie zwie się „wrogiem 
nr. 1".

— Japońska agencja Domei dono
si: Partia społeczna ogłosiła dekla
rację, że zapatruje się całkowicie u- 
jemnie na umowę japońsko - nie
miecką, zważywszy drażliwe między
narodowe położenie Japonii i rozbież 
ność zdań w sprawie praktycznych 
zarządzeń w walce z szerzeniem się i 
bolszewizmu na Dalekim Wschodzie. I

Angielska delegacja parlamen
tarna przeprowadzająca ankietę w 
Hiszpanii podkreśla, iż więcej niż 
czwarta część Madrytu uległa zni
szczeniu i jest niezamieszkana. — 
Ofiary w śród ludności cywilnej 
są bardzo liczne. Głód już daje się

odczuwać. Epidemie są nieunik
nione.

Zdaniem delegacji koniecznym 
jest zajęcie się ewakuacją kobiet 
i dzieci, nie biorących udziału w 
walce, by złagodzić niesłychane 
okropności, których można unik
nąć. (PAT.).

M  makiem t f  U W  sowietfciego
Na zjeździe Sowietów, przemó

wienia w dalszym ciągu zmierza
ją do wywołania entuzjazmu, a 
przede wszystkim do podniesienia 
patriotyzmu sowieckiego. Brak 
chociażby cienia samokrytyki, nie 
mówiąc już o krytyce projektu 
konstytucji w przemówieniach 
wszystkich bez wyjątku delega
tów.

Dowódca zbrojnych sił morskich 
Związku Sowieckiego Orłów, któ
ry, po zobrazowaniu zbrojnych sił 
morskich państw kapitalistycz
nych, ze specjalnym uwzględnie
niem flot Japonii, Niemiec i 
Włoch, przeszedł do omówienia 
sprawy floty sowieckiej. W ciągu 
ostatnich trzech lat flota sowiec
ka znacznie wzrosła ilościowo i ja 
kościowo. Od roku 1933 liczba o- 
krętów liniowych wzrosła o 300 
proc., łodzi podwodnych o 715 
proc., lotnictwo morskie — o 510 
proc., artyleria zenitowa na ba
zach morskich — o 100 proc, i ar
tyleria nadbrzeżna — o 75 proc-

Sekretarz Partii Komunistycznej 
Ukrainy Kosior oświadczył w 
swym przemówieniu, iż nacjona
liści ukraińscy, popierani przez 
kapitalistyczne państwa, pracują 
nad restauracją kapitalizmu na U- 
krainie.
Kosior zapowiedział, że elementy 

nacjonalistyczne ukraińskie zosta
ną całkowicie zniszczone. Na pod 
kreślenie zasługuje,, że przemówie
nie Kosiora było bardziej pow
ściągliwe, niż przemówienie pre
miera Ukrainy, Lubczenki.

Na rannym posiedzeniu zjawiła 
się delegacja narodu białoruskiego 
z hołdem dla Stalina i wręczyła 
mu wierszowany list narodu bia
łoruskiego, wyhaftowany jedwa
biem.

Korespondenci zagraniczni są 
bardzo skrupulatnie izolowani 
przez funkcjonariuszów Narkom- 
wnudzieł, zarówno od delegatów 
zjazdu, jak 1 korpusu dyplomaty
cznego.



Na Hiszpanię patrzy św iat
(Apel intelektualistów—Opinia wojskowego rzeczoznawcy 
— Pokrewieństwa i sympatie)

Stanowisko „W ici"

Sekretariat generalny M lędzyna i Analizując w  dalszym ciągu s y - , św ięconą w odą i dokonał obrzędu 
rodowego Zrzeszenia Pisarzy w jtu a c ję  strategiczną, ppłk. Dumont chrztu. Historia Kohena, przypo- 
obronie kultury i wolności w ydał | stwierdza m. in., że „siły armii
w  tych dniach odezwę w  spraw ie Franca są  za małe nie tylko, by

kontynuować ofensywę w prowin 
cjach wschodnich, ale naw et by 
prawidłowo oblegać Madryt. 
W praw dzie zaopatrzenie w broń 
M adrytu i Barcelony odbyw a się 

sposób p o w o b !ejszy i mnie pę

w ypadków  hiszpańskich, precyzu
jąc  w  niej bez ogródek istotę i zna 
czenie bohaterskiej walki ludu hi
szpańskiego. Oto parę urywków:

„Zrzeszenie zw raca się do wszy 
stkich pisarzy, artystów  oraz lu-
dzi nauki, całego św iata z w ezw a- wny, niż zbrojenie armii Franca, 
niem: bez względu na ich dotych- mimo to przecież potencjał wojsk 
czasową działalność, powinni zwró rządowych stale rośnie. O dał- 
cić baczną uwagę na walkę naro- szym przebiegu i wyniku wojny 
du hiszpańskiego, bowiem w alka decydować będą zresztą głównie 
ta  w tym samym stopniu dotyczy czynniki moralne".
wszystkich przyjaciół i obrońców „Ze strategicznego punktu w l- 
kultury w  świecie. Atak faszyzmu dzenia — pisze ppłk. Dumont — 
na  Hiszpanię jest śmiertelnym nie- w alka o M adryt jest dla b. gen. 
bezpieczeństwem dla samej egzy- Franco bardzo niebezpieczną stra 
stencii narodu hiszpańskiego, a tą  czasu, bowiem naw et całkowite 
w ięc i dla jego kultury i dla jego zdobycie stolicy nie może mieć 
całej twórczości. Zwycięstwo hisz najmniejszego wpływu na rezultat 
pańskiego faszyzmu zbliżyłoby i dalszych walk... jeśli b. gen. Frań 
spotęgowałoby niebezpieczeństwo co zdoła zająć M adryt w  ciągu 
zagłady przez faszyzm kultury i najbliższych 3 — 4 dni (artykuł 
inteligencji całego świata... ] swój pisał ppłk. Dumont w poło-

„Próby prowadzenia polityki wie b. m.l,

To, co się stało w  nocy 26 listo, 
pada r. b. na uniwersytecie J . P . w  
Warszawie nie powinno było zasko
czyć i  nie zaskoczyło nikogo z  tych, 
którzy od 30 łat pilnie przyglądają 
się drogom, a właściwie krętym ście- 

następnie* w  obliczu l ~kom, któremi chodzi myśl endecka.

Dnia 26 listopada 1336 roku en-

I  oto przeżyliśmy „noc listopado. 
wą“ w  endecko - anarchistystycznym 

i wydaniu.
Pierwsze ostrzeżenie z  grudnia

. . . . . . .  —a— 1922 zostało zapomniane.
neutralności są przestępstwem w  nadchodzącej zimy skonsoliduje ifctonadn 1936 raku en-* Listopad 1936 roku przyniósł spo-
stosunku do narodu hiszpańskie- swe sukcesy i powoli ale pewnie . leczeństwu polskiemu drugie ostrze-
go, ku,tary Hiszpan,, , całego św ia i »™ o cn i s w , armie. _  to  oęd z j e | ^  i F - *  r * -
ta , są  wreszcie czynem samobój- s '? mógł utrzymać 1 rozpocząć .........
czvm tvch zaślepieńców, którzy kampanię wojenną. Gdyby jednak
sądzą, że drogą zachowania n e u - , miał nadal tkw ić pod Madrytem 
tralności strzegą międzynarodowe I na to się właśnie zanosi—orzyo. 
go pokoju i ra tu ją  kulturę... Red.), to  czas pracuje przeciwko

. .  . . b. gen. Franco. W ów czas ten do-
Od w yn.ka wojny domowej w  w ó ( ta  zni|,aztb „  „  s taac„ ko 

H,szpan,, za ,e iy  przyszłość me tył a |a  w  któ w  iKw.
ko jednego narodu . jego cyw.llza ,  p„ ,owie wy&igp mży(

’ ale * 1 * i wie całkowicie swe siły, nie zdo-
PRZYSZŁOŚĆ LUDZKOŚCI, ław szy mimo to odsądzić się od in 

jako ca’ości, ale i przyszłość kul- nych uczestników b iegu ', 
tury świata... Trzeba dopomóc n a ; T ak  pisze bezstronny fachowiec 
rodowi hiszpańskiemu z rozgro- francuski.
mieniem faszyzmu. Wniesiemy
tym ̂ sposobem swój wkład w  dzie | ścisła łączno-" i pokrewieństwo 
ło zbawienia wszechludzkiej kul- między faszyzmem hiszpańskim a 
tury, w  dzieło zbawienia wolności hitlerowcami -  to nie tylko szpi- 
i honoru wszystkich narodów . clowska przeszłość ex-generała 

Z upoważnienia Sekretariatu Ge FrancOi „jetylko tanki , samo,o
neralnego odezwę podpisali An- 
d rś  Malraux, Josć Bergamin, Ra
fael Albcrti, Andrć

ty niemieckie pod Madrytem, 
nietylko „urzędowe": „Heil Hi-

Yiollis i inni. (Ier,<. j „Horst-W essel Lied." rad-o 
*»* 's tacy j faszystów hiszpańskich. Je

W jednym z dzienników parys- szcze jednym nie mniej wymów- 
kich ukazał się bardzo ciekawy a r  nym symbolem duchowej i fizycz- 
tykuł ppłk. Dumont, który — ja - nej wspólnoty są w danym wypad 
ko rzeczoznawca wojskowy — o- ku — pogrom y żydowskie, orga- 
mawia z fachowego punktu widzę nizowane przez bąndy Franca w 
nia sytuację na. frontach Hiszpanii. Maroku hiszpańskim. Prócz tero- 
Podajemy niżej parę charaktery- ru masowego (kontrybucje, rabu- 
stycznvch, potwierdzanych i z in- nek sklepów i t. p.j, stosuje się ró 
nych źródeł, opinii: iw nież gwałty i mordy indywidua!

„W vm:eniane liczby walczacvch ne> dokonywane z bestialską za- 
po obu stronach są  mocno prze- eiekłością.
sadzone. Armia hiszpańska była W Tetuanie aresztow ano ni. in. 
arm ia ram owa: ale etatv nie były żyda, artystę-m alarza, Józefa Ko- 
w .pełpl obsadzone i — jeśli naw et hena, który — na nieszczęście

znany był powszechnie ze swych 
przekonań socialistycznych. Zem
sta kanalii faszystowskiej była 
straszna. Zgodnie z praktyką hi
tlerowskich obozów koncentracyj
nych. Kohena torturow ano w  cią
gu 15 dni. dla przedłużenia zaś 
tych nieludzkich cierpień zastrzy- 
kiwano mu strychninę. Gdy Ko- 
‘•en i tn r e ra ł  w  m °c za rn iap h . n ie 
przytomnego już ksiądz pokropi!

ogromna większość oficerów w al
czy po stronie b. gen. Franco — 
to jednak tysiące żołnierzy prze
szły na stronę republikanów. Za
pełnienie zdekompletowanych w  
ten snosób pułków przy pomocy 
poborów, nie dato zbyt dobrego 
m ater'ału  żołnierskiego armii b. 
gen. Franco. Dlatego też jądrem 
jego oddziału pozostają marokań- 
czycy 1 legia cudzoziemska".

Z IO Ł A PRZCCIWA«TOETYC7ME
Antena J. OESSHZSA Jerozo Imska 11

Ważne
dla robotifków  sezonowych!

W  związku z ąkcją robotników | jącej zabezpieczeniu, w ostatnich 
budowlanych ze Lwowa o zasiłki 12 miesiącach przed przystąpie-
z Funduszu Pracy — o czym dono 
siliśmy przed paru dniami—stwier 
dzamy, że spraw a polega na nie
porozumieniu.

Rozporządzenie Rady Ministrów 
z dnia 7.XI r. b. nie dotyczy robot 
ników budowlanych. Rozporządzę 
nie to w prow adza ulgę dla sezo
nowych robotników niewykwalifi
kowanych. zatrudnionych na ro
botach drogowych, kolejowych, 
ziemnych i tartacznych, prowadzo 
n y ch jirzez  władze państwowe i 
samorządowe.

W  poprzednich latach robotni
cy ci (oprócz ziemnych), aby  uzy
skać ustawowe zasiłki na wypa
dek bezrobocia, musieli się wyka- 
zaś 13 tygodniami pracy, podlega

niem do wyżej wymienionych ro
bót.

Obecnie także wymaga się od 
nich 13 tygodni pracy, ale nieko
niecznie podlegającej zabezpieczę 
niu. W ystarczy, jeżeli pracowali 
w  zakładach, zatrudniających po
wyżej 4  pracowników.

Omawiana tu ulga ma specjal
ne znaczenie dla zatrudnionych 
na robotach publicznych, ponie
waż w  roku ubiegłym nie podle
gali zabezpieczeniu, więc mimo 
przepracowania w bieżącym oku 
26 tygodni (156 dni) i opłacania 
na F. P„ nie mogliby otrzymać za 
sitku. Rozporządzenie umożliwia 
in; otrzymanie zasiłków.

W  dniach  22 i 23 lis topada o- 
bradow ał w W arszaw ie  Z arząd 
G łówny Zw iązku Młodzieży W iej
sk ie j „W ici", k tó ry  powziął, po o- 
mów ieniu obecnej sy tuacji w  k ra 
ju  o raz  sp raw  organizacyjnych, na 
stępu jące  uchw ały :

minająca najohydniejsze zbrodnie 
Inkwizycji, maluje wymownie stan Ruch ludowy jeszcze z w :ększym 
„moralny" band faszystowskich, rozmachem upowszechnia się i ce- 

x  1 mentuje sw oje siły 1 uspraw nia się

KURSY TUSZYŃSKIEGO
SAMOCHODOWO AMATORSKIE i ZAWODOWE

S aN0WY-ŚWIAT44,how”"sX a4
Jedyny w Polsce nalnowszy model elektrotechniki samochodowe

Ich „noc listopadowa"
luźnily, cały gmach moralności został

endeckim wy- | tw  ‘ 
uu>„u, k> przeciwieństwie do histo
rycznej Nocy Listopadowej, którą—  
jak  zresztą, wszystkie ruchy i  pow
stania polskie —  według endeckie} 
historiografii, robili Żydzi 
ckie pieniądze lub też Niemcy za ży
dowskie pieniądze z  udziałem —  
najlepszym razie —  polskiej masone-

Czy i  o tem ostrzeżeniu rychło za- 
pomnimy?

Czy ogień- który płonął w  uniwer
sytecie także okaże się słomianym o- 
gniem?

CIV18.

Przegląd prasyW  grudniu 1922 Państwo i  społe
czeństwo polskie zbierało pierwsze o- 
woce posiewu endeckiego, kiedy to 
rzekomi narodowcy i  rzekomi chrze
ścijanie w artykule blużnierczo zaty
tułowanym ,Jezus Maria" nawolywa 
li do obalenia Zgromadzenia Naro
dowego, a doprowadzili do obrzuce
nia biotem, a następnie do zamordo
wania głowy Państwa.

Było to pierwsze ostrzeżenie, któ
re społeczeństwo polskie otrzymało, a 
które nakazywało strzec się anarchii, 
przybranej dla niepoznaki w szatki 
narodowe ł  katolickie. „

Endecy —  trzeba im to przyznać—  
wciąż są konsekwentni: nie eheieli 
niepodległego Państwa Polskiego. Ich 
marzeniem był samorząd terytorial
ny pod berłem carów. A gdy dzieje 
wszystkie szyki im pokrzyżowały i  
wskrzesiły państwo polskie, mszczą 
się na tym  państwie, które powstało 
wbrew ieh najlepszej woli.

Endecja —  jak ktoś już dawno siu 
sznie powiedział — to nie jest żaden 
kierunek polityczny. Endecja to 
MENTALNO&ć, mentalność choro
bliwa, zboczona. N ik t nie wie, czego 
właściwie chce endecja, ale wszyscy 
wiedzą czego nie chce. ,

Nie mając żadnego własnego pro
gramu politycznego t  nic czekając 

wyniki, jakie da eksperyment n a -J 
szego najbliższego sąsiada na Zacho 
dzie, endecja bezmyślnie go naśladu
je.

Jeśli tam  palono na stosie dzieła 
pisarzy, to czemu ona nie miałaby so 
bie pozwolić na palenie teczek z ak
tami uniwersyteckimi. Jeśli tam Żyd 
jest po za prawem, to czemu tu  nie 
miałoby być tak samo. Jeśli stamtąd 
wypędza, sig luminarzy wiedzy, dla
czego mianoby tu cofnąć się przed 
obrzuceniem zgnilemi jajami uczo
nego o światowej sławie?

Endecja w  tym  duchu wychowuje 
swoją młodzież. Uczy ją, że nie wszy 
stkie artykuły prawa należy brać do
słownie. Nie  je s t  zbrodnią pobić Ży
da lub socjalistę. Nie jest przestęp. 
stwem zdemolować żydowski sklep, 
żydowskie mieszkanie. Nie jest nie
my cerskim czynem pokrajać żnletką 
płaszcz żydowskiej akademiczki.

Młodzież endecka skwapliwie ko
rzystała z nauki swoich mentorów i 
przez kilka lat praktycznie tę naukę 
stosowała. A  w wolnych od te j prak
tyki chwilach zaznajamiała się z  pra 
wem.. Akademicy prawnicy rej wo
dzą we wszystkich burdach.

oto pewnego dnia młodzi absol
wenci prawa zauważyli, że w prawie 
niema artykułów czyniących wyjątki 
dla Żydów i  przyszli do przekonania, 

tylko żydowski majątek i  ży 
dowski dorobek można palić t nisz
czyć, ale w  równym stopniu każdy 
inny majątek, nie wyłączając mająt
ku, swej własnej uczelni.
Gdy jedne wiązadła moralne się roz-

SZTUCZNY TŁOK.
Konserwa („Czas" i „Słowo") 

starają  się — bezskutecznie zresz
tą —  w ytworzyć sziuczny tłok ko 
to zbierającego się niebawem „Sej 
mu". Robią sztuczne „zaintereso
wanie" „społeczeństwa". Ach, 
Sejm się zbiera! ach, co to będzie!
1 t. d. A „społeczeństwo" (o  ile 
wogóle czytuje „Czas") patrzy na 
ten sztuczny tłok ze zdziwieniem 
niechęcią — po tym „Sejmie" prze 
cięż niczego się nie spodziewa.

Żastosowując tą  metodę sztucz
nego „dopingu" i sztucznego od
dychania, „Czas" naw et grozi 
(ojej!) art. 29 Konstytucji — o od 
powiedzialności ministrów przed 
Sejmem.

W tej taktyce chodzi oczywiście 
„czasownikom" o dwie rzeczy. Po 
pierwsze o wywołanie jakiegoś 
.zainteresowania" obecnym „Sej

mem", a więc o walkę z demokra
tycznym hasłem nowych wyborów. 
Po drugie o swe klasowe, ziemian 
skie porachunki z min. Poniatow
skim (i ewentualnie Kwiatkow
skim).

Ten sztuczny tłok nie udaje się 
udać się nie może. Brak zainte- 

resowania, drodzy panowie. Spo
łeczeństwo aż nadto dobrze wie, 
że ten „Sejm" nic mu nie da!

PO ROZŁAMIE I KOMPROMI
TACJI.

W obozie „narodowym ", rozłu
panym obecnie na kilka części 
(stronnictw o narodow e z jednej i 
kilka ONR-ów z drugiej) po roz
łamie i kompromitacji wielki ko- 
ciokwik. Kto winien, rodacy? 
„oto kw estia", jak  mówił Hamlet. 
Organ legalnych ONR-ów „ABC.", 
jak  wiemy, winy nieudanej „bloka
dy" zwaliło na „starszych panów 
w bieliźnie jagerow skiej" z ende
cji. Teraz dają  należytą odprawę 
tym ONR-om z „A B C ."  owF starsi 
panowie z „Dziennika Narodowe
go". Co? my jesteśmy winni.?! 
Przecież „ABC." pisze o obozie na 
rodowym gorszej od łódzkiej -y- 
ddwskiej „R epublik i"(ii):

Polemice z  „ radykałam i' zby t 
wiele uw agi, pośw ięcać n ie  zam ie
rzam y. T rudno  zresz tą  w tedy po
lemizować, gdy  się n ie  m a rów
nych  szans w  głów nym  przedm io
cie, spornym  m iędzy nam i, a  „ ra 
dykałam i",, zap rzą ta jących  uw a
gę  opinii publicznej w dn iach  osta- 
,tn ich  (sp ra w a  . zebran ia  n a  un i
w ersy tecie). N asza  re la c ja  u le
g ła  doszczętnej konfiskacie, 
„A B C " mówi swobodnie ( l i )

Do dyspozycji Kom. Centr. Zw.
Zawód, w  mvśl wezwania 

z dn, 14 VIII b. r.
Pracownicy fabryki karoserii 

samochodowych inż. A. Bussla 
chce i je s t  skw apliw ie przez różne zł- 33 70.
„Gońce Warszawie" (U )  i in n e ; T .U .R . w W ieluniu zł. 10. 
w ydaw nictw a podobnego pok ro ju ] Dr. M. Berger w Delatynie zł. 10 

p ra d ra k o w a n e . Na tundusz prasowy.
Jak  widzimy, „Goniec" już nie Jerzy Biedrzycki w  Płocku zło- 

znajduje łaski w  oczach endeków ;1 tych 2,40.

do świadomych działań dla celów 
przebudowy życia społeczno 
gospodarczego i politycznego i 
zasadach demokracji. Oświadcza
my, że na odcinku wychowaw
czym ruch wiciowy ze wzmożoną 
silą zmierzać będzie do Polski, 
gruntującej sw ój byt państwowy 
i rozwój społeczno - gospodarczy 
i polityczny na zasadach demokra 
cji. Na te j drodze naszym celem 
wychowawczym będzie człowiek 
przydatny do czynnego i św iado
mego życia w  gromadzie — staw ia 
jącej ideał sprawiedliwości na 
n 'erw sz’'m  miejscu. Cel swój o- 
slągać będziemy po przez zorga- 
rt’zow an’e samowvchowan!a  i sa
mokształcenia, uzuoełniane inicja
tyw ą tv/orzenia i prowadzenia 
chłopskich organizacyj spółdziel
czych, zaspakajających różnorodne 
potrzeby gromad wiejskich, oraz 
po przez świadome, twórcze i zdo 
bywcze uczestnictwo w  życiu sa
morządów terytorialnych i zaw o
dowych. Po tej drodze z roku na 
rok wzm agać będziemy zbiorową 
v o h  chłonskn ł  uspraw niać h  d" 

świadomego działania na rzecz de 
mokracjł przeciwko elltaryzmowi. 
ystecz^c^wu i znp-rtom dyktator

skim. W  swojej akcji wychowaw
czej gruntować będz’emy poczucie 
odpowiedzialności całego narodu 
za losy Państw a — żądając jedno 
cześn’e odpowiedzialności rządów 
orzed reprezenłaclą narodow ą: do 
m agać się będziemy wyrównania 
praw  i obowiązków obywatelskich, 
jak  równ’eż uorawnłen!a młodzie
ży do działań obvw at°’skich po 
ukończeniu 21 roku życia.

PRZEC1W WYSTĄPIENIOM 
KOMUNISTÓW.

Zarząd Główny, potępia wszel
kie prowokacje, stosowane celem 
wywołania zjawisk pozorujących 
rzekomą konieczność represyj, jak  
również nieuczciwą taktykę komu
nistów, którzy pod osłoną haseł 
demokratycznych usiłują w  nie
świadomych m asach wywołać od 
ruchy, za które krwią i więzieniem 
płacą niewinni, gdy tymczasem in 
spiratorzy pozostają w  ukryciu. 
Wszelkie działania publiczne po
dejmowane nie pod swoimi naz
wami — Zarząd Gł. ZMWR. trak
tuje jako tchórzliwe zakłamywanie 
się, które najkategoryczniej potę
pia.
W  SPRAWIE WYWŁASZCZENIA 

ZIEMI.
W obec ataków  obozu w stecz

nego na ruch wiciowy za projek
ty  wywłaszczenia wielkich obsza
rów ziemi bez w ykupu, zgodnie z 
naszym programem gospodarczym 

deklaracją ideową — oświadcza 
my: wielkie obszary ziemskie są 
dorobkiem całych pokoleń mas 
chłopskich, które przez długie wie 

uspraw niały ziemię do rodno
ści bez należytego w ynagrodze
nia, ale w  niewolniczym pohań
bieniu: w arstw a ziemiańska, adml 
nistrująca zdobyczami wysiłków 
chłopskich aż nazbyt w ygórow aną 
wzięła cenę za swe funkcje feu
dalne, tym więcej, że olbrzymie 
ilości ziemi chłopskiej zostały za 
garnięte w  różnych okresach hi
storii przez w arstw ę szlachecką, 
od której wywodzi się dzisiejsze 
obszarnictwo. D latego też ruch w l 
ciowy żąda objęcia wielkich ob
szarów ziemskich przez państw o 
bez żadnego odszkodowania, ce
lem przeprowadzenia planowej re
formy rolnej: pozostawienie w ar
stwie obszarniczej gospodarstwbardzo charakterystyczne! Ale

„Dziennik" wali dalej w szystko. .
ABC." i tlaje do poznania, że " " " W  P° 'rębnych  jako warszta- 

. J r  . . . . I łv  n rnrv  nln irn rnn7in—nr7vc7v-
legalny ONR. zaciągnął jakieś 
„zobowiązania". Jakie i wobec 
kogo?

F a k t  o sta tn i: załam anie, na jw i
doczniej w w ypiku z osiągniętych 
uprzednio wobec kogoś zobowią
zań, solidarnego f ro n tu  polskiej 
młodzieży akadem ickiej, walczącej 
o ograniczenie pozycji Żydów na 
wyższych uczelniach, rozwiewa o- 
s ta tn ie  złudzenie.

N ajw idoczniej, „ radykałow ie ' 
w arszaw scy idą już pewnym i  zde 
oydowanym . krokiem tam, gdzie 
O N R lubelski poszedł in  corpore 
oddawna. Czy m am y się tym  m a r
tw ić?  N ie! S y tu ac ja  s ta je  się przez 
to  jasna.
Jednym słowem zgoda „narodo

wa".
ON R -y M IĘ D Z Y  SOBĄ.

Widzieliśmy, jak  rozmawia en
decja z legalnym ONR-em typu 
„ABC.". Alę są jeszcze inne,- a 
jakże, odłamy i odłamki „solidar
nego" ONR-u. Np. „Jutro" w e
zwało „ABC." do ,milczenia“ (!) 
na tem at rozłamu, bo korzysta le
wica. Na tę  replikę „Jutra", 
A BC" odpow iada ostrą dupliką: 

Rozbicie obozu narodow ego d a 
tu je  się n ie  od dziś i w ywołane 
je s t  p rzyczynam i, k tó re  się rów 
nież  przemilczeć n ie  dadzą . O sta t
n ie  wypadki przypomniały jedynie 
fa k t rozbicia, a  bynajm nie j nie 
były przyczyną tego  rozbicia. Re
daktorzy ^Ju tra" , widocznie za
pomnieli o  pewnych pisemkach, 
k tó re  a takow ały  W arszaw ski Dzień 
n ik  N arodow y jeszcze wcześniej,
niż „ABC".

Stw orzenie na nowo jednolite
go ( !)  obozu narodow ego n ie  osią
gn ie  się jednak  s tru s ią  polityką 
chowania głowy w piasek.
Krótko mówiąc, w  tym rozpro- 

szkowaniu „solidarnego" obozu 
.narodowego" chodzi o „stw orze

nie" nanowo jednolitego obozu na
rodowego". Bardzo logiczne. Jak 
widzimy endecy walczą z ONR- 
em, a  odłamy ONR-u ze sobą. A 
wszystko dla tej miłej zgody „na
rodowej".... K. Cz.

ty  pracy dla ich rodzin—nrzyczy- - 
ni się do szybszego zjednoczenia 
się tej w arstw y z w arstw ą chłop
ską; takie rozwiązanie spraw y ro! 
nej w  niczym nie przeciw staw ia 
się ideałom chrześcijanizmu, gło
szącego potrzebę w yrów nania 
krzywd, jako też równość i sprawie 
dliwość społeczną, dlatego też wy 
właszczenia ziemi obszerniczej beż 
żadnego odszkodowania żadam y! 
żądać będziemy aż do skutku: li
kwidacja ognisk wstecznictwa jest 
koniecznością dziejowa Polski, zaś 
aktualne względy natury gospo
darczej, narodowej i państwowej, 
coraz żywiej dom agała sie w yw ła 
szczenią i czym wcześniej to na
stąpi — tym z lenszvm pożytkiem 
to wvid?ie dla Polski.

STOSUNEK DO KLERU.
W obec wzm agających się a ta 

ków kleru na  ruch wiciowy pod 
pozorem rzekomego bezbożnictwa, 
stwierdzamy, że ruch wiciowy nie 
walczył i nie walczy z reiigią 
chrześcijańską, natom iast uznaje 
zasady moralności chrześcijań
skiej, co też m. in. odróżnia nas 
od w yznawców materializmu dzie 
jowego... Ruch wiciowy w alczył! 
walczyć będzie z klerykalizmem, 
t. zn. z w iarą mas ludowych w  naj 
wyższe w ładztw o kleru: w alka ta  
nie nrzeciwstawia się jednak nau
ce Chrystusowej, która dom aga się 
oodnoszenia dostojeństwa człowle 
ka w  obliczu Boga. Pokąd kler 
sam w  sobie się nie odrodzi i nie 
stanie na drodze czystej pauk! 
Chrystusowej, potąd nie odegra 
roli twórczej. Zarząd „W ici" pod 
kreślą, że stoi na gruncie walki z 
klerykalizmem, tkwiącym korze
niami w  m rokach średniowiecza, 
walczy i walczyć będzie o moż
ność rozwoju chłopskiego ducha, 
rozumu i sprawności działania na 
rzecz sprawiedliwości i równości 
ludzkiej.

Dz e lna  kaM e*a
Donosiliśmy niedawno o śmier

ci na froncie madryckim tow. Pio
tra Brachet, m łodego prawnika
i współpracownika dziennika so
cjalistycznego „Peuple".

M atka zmarłego, w dow a po zna* 
komitym uczonym belgijskim, w y
jechała do Hiszpanii i zgłosiła się 

min. spr. zagr. del V&yo, w y ta  . 
żając życzenie pracy dla armii lu
dowej, by w ten sposób prowa
dzić dalej dzieło swego syna.

Min. del Vayo przyjął ze wzru
szeniem tę szlachetną propozycję. 
Pani B rachet poświęci się p r a ć /  
sanitarnej.

Pokw: to we nia
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Knowania przedsiębiorców
Stanowisko Związków ZawoJow/ch i Riąd i

Zerwanie rokowań, prow adzo
nych pod egidą Rządu między Kon 
federacją Generalną Pracodaw 
ców, a Generalną Konfederacją 
Pracy, wywołuje nadal poważne 
zaniepokojenie w  kołach politycz
nych i gospodarczych, pomimo, iż, 
w oczekiwaniu na wyniki specjal
nego posiedzenia Rady Ministrów, 
nastąpiło pewne odprężenie. Przed 
stawiciele pracodaw ców  na  ła
mach prasy prawicowej, wyraźnie

zastrzegają się. iż osta tn ia  decyzja 
Konfederacji Pracodaw ców  nie o- 
znacza bynajmniej wypowiedzenia 
układów, zaw artych w  pałacu Ma 
tignon, które mają obecnie charak 
ter ustawy, lecz należy je raczej 
interpretować jako protest p rze
ciwko niedotrzymaniu dawnych 
umów.

Przemysłowcy uważają, iż Gene 
ralna Konfederacja Pracy nie do
trzymuje przyjętych zobowiązań.

Posiedzenie Rady Ligi Narodów
7 grudnia

Nadzwyczajne posiedzenie Ra- llecz napewno w  Genewie. Prawdo 
dy Ligi Narodów odbędzie się—jak  podobnie Rada zbierze się dnia 7 

przypuszczano —  nie w  Londynie, j grudnia.

Wiadomości z Krakowa
Proces o plagiat literacki
w Krakowie

Organizacja przemysłowców wy
raża gotowość podjęcia nowych 
rokowań, gdy wytworzona będzie 
w kraju atmosfera „pokoju społe
cznego", niezbędnego do prow a
dzenia tego rodzaju układów.

Stanowisko Generalnej Konfede 
racji Pracy nie . uległo zmianie. 
Konfederacja uważa zerwanie ro
kowań za m anewr pracodawców 
i uważa, że rozstrzygnięcie spra
wy, winno nastąpić w drodze de
cyzji Rządu i parlamentu. Rząd 
złożył w  Izbie projekt o przymuso 
wym rożjemśtwie, który znajdzie 
się w początku tygodnia na po 
rządku dziennym Iżby. Z drugiej 
strony Rząd zapowiedział, że wy
stąpi z projektem ustaw y o straj
kach. W  spraw ie tego projektu 
brak na razie szczegółów. W ydaje 
się jednak prawdopodobne, że  
treść jego będzie ogłoszona natych 
miast po posiedzeniu Radv Mini
strów. (PAT).

Sąd krakowski rozpatryw ał po- co do odwołania opinii przez prof. 
nównie proces z oskarżenia L. W ukadinowleza jest zdania, że zo- 
W iesenberga przeciwko literatowi
p. Grzymale -  Siedleckiemu o pla
g ia t literacki.

Rozprawa rozpoczęła się refera
tem przewodniczącego trybunału, 
który w  dłuższym wywodzie przed 
stawił stan sprawy, po czym za-

W ukadinowleza jest zdania, że zo
sta ł on steroryzowany, w  liście 
bowiem zagrożono mu skargą są 
dową, w  razie podtrzymywania 
swej opinii.

Po replice dra Brema sąd pro
ponuje obu stronom zaw arcie u- 
gody. Nie dochodzi do tego jed-

brał głos zastępca pow oda L W ie i nak P. Grzymała -  Siedlecki zga-
senberga adw. dr. Kohane.
Dr. Kohane oświadczył na wstępie, 

że porównując tragedię „Tajemni
ca", której autorem jest p. W iesen- 
berg, ze sztuką „Czw arty do bry
dża", stw ierdza się identyczność 
głównego pomysłu, budowy próbie 
mów psychologicznych i środków 
scenicznych. D r. Kohane nrreciw sta 
wia się powołaniu w  tej sprawie 
biegłego dom agając się, aby sąd 
orzekał na nodstaw ie porównania 
obu sztuk. Przeciwstawia się spe- 
e!i’t'"‘f’ nówołaniu, jako bieg’ego. 
prof. Sinki, uw ażając, że opinia je 
go. uw alniaiaca p. Grzymałę-Sie- 
dleekiewó od zarzutu plagiatu, jest 
tendencyjna.

Dalej adw okat oświadcza, iż 
w  połowie roku 1933 p. W iesen- 
berg starał się w  teatrze krakow 
skim o w ystawienie sztuki „Tajem 
nića“. Do w ystawienia sztuki nie 
doszło jednak z tego powodu, iż 
głównym lei motywem bvło kazi
rodztwo. Ponieważ p. Grzymała- 
Siedłecki nrzyznał. że i on doko
nał przeróbki „Czwartego bridża1'. 
usuw aiac z niego pewne momenty 
i dopiero w  maiu 1934 wystawił 
sw ą sztukę w  teatrze krakowskim 
obrońca dooafuie sie w  tvm wsnól 
nego motywu w  obu sztukach 1 
prosi o doręczenie mu egzempla
rza „Czwartego do bridża", pocho 
dzacego z okresu przed dokona
niem poprawek.

Zastępca Grzymały -  Siedleckie 
), adw. dr. Brem, w  dłuższym 

wywodzie zwalcza stanowisko po 
w oda, twierdząc, iż nadaje on 
sprawie zbyt obszerne ram y za
m iast dążyć do jej skonkretyzowa
nia.

Przeczy, jakoby zostały dokona, 
ne jakiekolwiek zmiany w  pierwot. 
nvm tekście „Czwartego do bri- 
dża" Dła uwidocznienia tego au
to r gotów jest przedłożyć stronie 
przeciwnej pierwotny tekst swej 
sztuki.

Za jedyny moment, mogący 
przem awiać przeciw pozwanemu 
uważa obrońca list prywatny, wy
stosowany przez prof. Wukadino- 
wieża do autora „Tajemnicy". W 
związku z tvm obrońca przedkła
da sadowi pismo, jakie otrzymał 
przed dwoma dniami od adw. d-ra 
Langroda, zastępcy prof. W uka- 
dinowicza.

Z pisma tego wynika, że prof. 
W ukadinowicz zbadaw szy ponow
nie sprawę, doszedł do przekona
nia. że m’ał orzed sobą tylko skrót 
sztuki „Czwarty w  bridża", a nie 
je i oryginał. W obec tego całą swa 
poorze^nią ooinie odwo’u’e, za- 
słrze«ałac sie równocześnie, że o 
ile naw et zw róconoby się obecnie 
do niego o wydanie ńntnłł w  tej 
sprawie, m usiałby odmówić.

W  odpowiedzi na to oświadcze
nie zabrał głos dr. Kohane, który

■
Zycie W arszawy
Choroby zakaźne 
w W rszawie

W  okresie od 15 do 21 bm . miej 
scy lekarze sanitarni zarejestrowa 
ii: 8 przypadków duru brzusznego 
i 4  zamiejscowe, co stanowi o 30 
mniej, niż w  poprzednim tygo
dniu, 1 — duru rzekomego i 1 — 
wodowstrętu, których w  poprzed
nim tygodniu nie odnotowano 
wcale, 94 - -  szkarlatyny i 17 za
miejscowych (18 mniej), 52—dyf
teryty i 3 zamiejscowe (o 15 wię
cej), 16 — odry (o 9 więcej), 22— 
kokluszu (o  1 więcej), 9 — jaglicy 
(o 33 mniej), 2 — drętwicy karku 
(o 1 więcej), 29 — róży i 3 za
miejscowe (o 5 mniej), 2 —  zaka
żenia popołogowego (o 1 mniej), 
1 — Heine -  Medina oraz 30 gruź
licy i 12 zamiejscowych, t. j. tyleż, 
co w poprzednim tygodniu.

Robotnicy popierajcie 
swoje pismo

Ciekawa książka
Ukazała się w  druku bardzo cie

kawa książka historyczna; są  to 
listy Wacława Szymanowskiego o 
wypadkach w  Polsce w  łatach 
1861 — 1862. Teksty listów, za
mieszczonych przez „Presse" pa
ryską, a przetłómaczonych z fran 
cuskiego przez M. Zabojecką i St 
Stempowskiego. poprzedził wstę 
pem prof. M. Handelsman.

Szymanowski był znanym, b a r
dzo znanym, działaczem i pisa 
rzem tam tej epoki, jego listy — 
to zbiór niesłychanie ciekawych 
dokumentów, prawdziwych „doku- 
mentów epoki". Książka wyszła 
staraniem  p. Marii Olszewskiej

dza się jedynie na  złożenie oświad 
czenia, że „Czwarty do bridża" nie 
jest przeróbką „Tajemnicy".

W obec tego sąd udaje się na na
radę, na której postanaw ia odrzu
cić wniosek o wyłączenie prof.
Sinki, którego opinię jednocześnie 
przyjmuje. Opinia ta zostaie odczy 
tana na rozprawie. Jej myślą prze
wodnią jest, że nie zachodzą ta
kie momenty, które p o zw a la łb y  
przyjąć, iż „Czwarty do bridża" 
jest plagiatem.

Sad postanow ił ogłosić wyrok 
4 grudnia, o godz. 12-ej w  połiid -iR ada Klasowych Związków Za

wodowych, TUR urządziły w  nie
dzielę 22 b. m. uroczystą akade
mię w ćełu uczczenia pamięć! 
zmarłego przywódcy socjalistycz
nego.

Już długo przed początkiem za
pełnili robotnicy i pracownicy salę 
teatralną Domu Robotniczego.

Na scenie — otoczony kw iata
mi i czerwonymi sztandaram i por
tret Ignacego Daszyńskiego.

Akademię roznoeżęto odegra
niem przez Orkiestrę kolejową 
,.Czerwonego Sztandaru" i marsza 
żałobnego.. Tow. Ciołkosż w  dłuż
szym referacie zobrazował postać

córki W acława Szymanowskiego. 
P. Olszewska, zacna opiekunka 
więźniów politycznych w latach 
niewoli i... później, dziś — opie
kunka dzieci, ehciała w ten spo 
sób, jak  mówi prof. Handelsman, 
spłacić „dług pietyzmu" wobec pa
mięci Ojca.

Książkę można nabyć w  księ
garniach Gebethnera i W olffa oraz 
Morfkowicza. Cały dochód ze 
sprzedaży został przeznaczony na 
wpisy szkolne dla dzieci włoś
cian i robotników.

Do treści książki powrócimy 
niebawem.

Z Przemyśla
Przemyśl składa hołdy Ignacemu Daszyńskiemu

(Kor. w łasna).

Polska Partia  Socjalistyczna,

Dyżury 'ekarzw
• noc. 
Eriedle ina

K arm elicka

D n ia  30 listopada 
D r. W olfram  Szymon - 

1, te l. 127-88.
D r. Tochowicz Leon —

9, te l. 177-37.
D r. Pleszowski Te-nacy —  S tarow iśl

n a  17, te l. 18-800.
D r. Sokołowski A dam  —  Basztow a 

24, tel. 142-04.

R e p e r tu a r
T E A TR  TM. J .  SŁOW ACKIEGO. 

D ziś „ K a rje ra  A lfa  Omegi".
Z T E A TR U  „BA GA TELA ". 

R ew ia  „żegnam y  K raków ". ,

Co cra|ą w kinoteatrach 
A D R IA : „B urzliw a młodośó". 
A T L A N T IC : „Żółty sk a rb "  i „Po- 

znali s ię  w  M onte Carlo".
BA G A TELA : „Całe m iasto o 

mówi" i  rew ia „N a wesoło".
K IN O  DOMU ŻOŁNIERZA, 

czw artku  26 lis topada 1936 r .  „K o
ch aj ty lko  mnie".

ST E L L A : ..Zhiei? z Jaw y " .
KINO M U ZEUM : „Straszny

dwór".
PRO M IEŃ : „W ierna  rzeka". 
ST E L L A : „Zew krw i".
Ś W IT : „Dwa dni w  ra ju " .  
U C IE C H A : „Tylko ty " .
W AN D A : „Trędow ata".

Ra^io k rk o w s  ie
W TO R EK , 1 g rudn ia .

6.30 A udycja  poranna . 7.25 K ilka  
m form acyj. 7.30 Pły ty . 8. A udycja 
d la  szkół. 11.30 A udycja  d la  szkół. 
11.57 S ygna ł czasu. 12.03 K oncert. 
12.40 „Prosim y  do m ikrofonu ..."  12.50 
D ziennik południowy. 14. P ły ty . 15. 
W iadomości gospodarcze. 15.15 K on
cert. 15.30 „Gzy wiecie, że..." 15.50 
P ły ty . 16. .K rystynopol i  W itków " 
16.15 Skrzynka PK O . 16.30 K oncert 
k w arte tu . 17. „D ni now szednie p a ń 
stw a  K ow alskich". 17.15 K oncert so
listów . 17.45 „P ap ier" . 17.50 D w y
nikach  pomocy zimowej. 18.10 S ocrt 
w  m iastach  i m iasteczkach. 18-20. 
P ły ty . 18 50 Pogadanka ak tualna . 19. 
„D yskutu jm y". 19.20 „W  dnm  św ię
t a  Jugosław ii. 19 40 P ły ty . 20. K on
c e rt ORMZ-u. 21.40 „N ieznany  po
e ta. 21,55 „H e rb a tk a  śp iew ająca"

Daszyńskiego na tle zmagań 1 
walk klasy robotniczej w czasach 
zaborczych i po zdobyciu niepo
dległego państwa.

Z kolei nastąpiły produkcje mu
zyczne p. Trachtenberżanki i p. 
Rosenzweiga, deklamacje tow. tow. 
Gorlicówny, Liberswerta i Paw la
ka oraz recytacje artysty teatru 
lwowskiego, Pietraszkiewicza. Ob. 
Pietraszkiewicz odczytał wyjątki 
z mów Ignacego Daszyńskiego.

Akademię zakończono odegra
niem przez orkiestrę pieśni robot
niczych.

Całość wywarła na wszystkich 
obecnych głębokie i niezatarte 
wrażenie.

Knnferenca robotn:k6w tertacrnyrh
Związek robotników drzewnych 

rozwiia ostatnio bardzo ożywiona 
dzia'alność. Ostatnio przystani!' 
do organizacji robotniczy tartaczni 
ze wszystkich 'okolicznych ta rta 
ków.

Celem omówienia stosunków w 
tym zawodzie odbyła się w ub. 
niedzielę w  Domu Robotniczym 
konferencja robotników tąrfacz- 
nvchjKonferencie zagaił tow. Ko- 
zioł.-^Do prezydium wvbrano tow. 
Iow.: Kozio’a, Leszczuka, Łanice, 
i I.uciwa. Przemówienia wygłosili 
tow. tow.: dr. Grofeld, Beluch, Fri

mer, W assner i Kozioł.
Po referatach pdbyła się bar

dzo ożywiona dyskusja. W  końcu 
uchwalono zorganizować tych 
robotników tartacznych, którzy 
dotychczas nie przystąpili jeszcze 
do związku, zawrzeć z począt
kiem nowego sezonu umowę zbio. 
rową, obeimuiącą wszystkie frata- 
ki w powiecie.

Konferencja była do‘wodem dal- 
szego scementowania ruchu robot
niczego pod sztandaram i kiaso 
wych związków zawodowych.

Tragiczna śm ierć
górnika

Radio warszawskie
PO N IED ZIA ŁEK , 30 listopada.

16-15 Zespół salonowy P a  
w ła R ynasa. 15.55 W szystkiego po 
trochu  —  audycja  d la  dzieci. 16.15 
S taropolskie nazw y m iesięcy — od
czyt. 16.80 A rie  i p :eśni S tan i Za
w adzkiej. 17.00 „Pow stanie lis topa
dow e". 1715  K oncert kam eralny. 
„7. zapom nianych arcydzieł dawnych 
m istrzów ". 17.50 Skrzydlaci śpiew a
cy Pom orza —  pogadanka. 18.00 Za
po ra  wodna w Porębce. 38.10 Olim 
piada  z p unk tu  w idzenia naukowca— 
lekarza . 18.20 K oncert reklam ow y. 
18.45 P rog ram  n a  ju tro . 18.50 K ą- 
c;k  d la  młodzieży w ie jsk ;ej- 19.00 
A udycja strzelecka. 19.30 K oncert w 
wykonaniu M ałej O rk iestry  P . R . z 
udziałem Oli O barsk ie j i  Je rzego  L a- 

„ l , z a l ,  .1, i robotnik ru n ,,  w ? « .

SOSNOWIEC. (PA T.). W jed 
nym z eksploatowanych przez bez 
robotnych szybików pod Sosnow
cem wydarzył się tragiczny wypa
dek. W czasie wybierania węgla 
z pod ziemi robotnik W alenty 
Szczerba uległ zatruciu gazami wę 
glowymi. Tow arzysze pracy po- 
spieszli zagrożonemu robotnikowi 
natychmiast z pomocą. Zemdlone
go górnika przywiązano do liny i 
poczęto go windować do góry. W 
chwili gdy Szczerba znajdował się 
już blisko powierzchni, lina roz-

przepaść, ponosząc..śmierć.

Robotnicy popiera.cie  
sw oje  pisir.o

.............. Jj.00 „Andrzej
ki" — audycja  1’te racko  • muzyczna. 
21.80 Piosenki w  w yknnairu  chóru 
W iehlera. o raz  Jan  Żyński i Władv- 
sław  Szpilińan (2 fo rtep iany ). 22.00 
K oncert w  wykonaniu O rk iestry  Sym 
fonicznej P . R. 28.00 M uzyka tane-

W ydatk i U ie zp ie c za ln i S jio ie tzn e j
w Warszawie

Wpływy ze składek Ubezpieczał 
ni Społecznej w W arszaw ie wy
niosły w  ciągu pierwszych dzie
sięciu miesięcy r. b. na jednego 
ubezpieczonego 63,67 zł., w ydat
ki zaś w  tym czasie na jednego u- 
ubezpieczonego stanowiły: na

świadczenia 49,73 zł., opłaty na 
wspólny fundusz wyrównawczy 
7,46 zł., na administrację 5,79 zł., 
odsetki od zobowiązań i koszty 
ogólne 0,91 zł.; w zrost zaległości 
składkowych na 1 ubezpieczonego 
wyniósł 2,38 zł.

0 katastrofę Iinilowhna w
Sąd okręgowy w  W arszaw ie 

skazał właściciela domu przy ul. 
Freta 16 w którym wydarzyła się 
wielka katastrofa budowlana dr. 
Fiszhauta na rok więzienia, daro
w ując połowę kary na mocy am - 
nestji. Administratora Podbora 
Sąd uniewinnił bez rozpatrzenia 
sprawy, gdyż prokurator zrzekł

się w  stosunku do niego oskar
żenia.

W  motywach sąd stwierdził, że 
brak starania o dom, brak  konser
wacji i kontroli przyczyniły się do 
katastrofy, za którą odpowiedzial
ny może być jedynie właściciel 
domu. I. K.

Eksmitowanie
inwalidy wojennego

J7-ietn; Stanisław  Grzelak, in 
w alida wojenny, odznaczony Krzy 
żem Zasługi „Bojownikom Niepod 
ległości", pracował w dyrekcji ro 
bót publicznych od 14 la t — jako 
dozorca przy ul. Nowogrodzkiej 56 
następnie na pi. Trzech Krzyży 4,3, 
gdzie mieści się Instytut Głucho 
niemych i Ociemniałych.

Na propozycję intendenta Insty 
tutu, p. Brodzkiego, Grzelak wy
mówił posadę w dyrekcji robót pu 
blicznych, aby zostać dozorcą wc 
wspomnianym Instytucie. Inten
dent Brodzki chciał płacić Grzeia 
kowi 50 zł. miesięcznie, t. j .  o po
łowę mniej, niż na robotach pu 

blicznych na co Grzelak nie zgo
dził się. Wówczas intendent nie 
przyjął G. do pracy i usunął go z 
mieszkania, przeznaczonego dla

dozorcy, gdzie mieszkał od 8-mł'J 
lat. Teraz nieszczęśliwy kaleką, 
skutkiem kontuzyj odniesionych na 
wojnie, znajduje się w  skrajnej 
nędzy, bez środków do życia, wraz 
z żoną i 13-letnim synem. Szopę, 
którą zamieszkuje nieszczęśliwa 
rodzina już od 6-ciu miesięcy, t. j. 
od chwili eksmisji, żhluszeni będą 
w tych dniach opuścić z polecenia 
intendenta gmachu.

P o chm urna
Przewidywany przebieg pogody 

do wieczora dnia 30 b. m.: Prze
ważnie pochmurno z opadam i, głó 
wnie na  północy i zachodzie. Nie
co cieplej. Najpferw słabe, po tym 
silniejsze w iatry południowo-za
chodnie i zachodnie.

Z im o w o  S o w lim  i Dem owi
w adwokaturze
Podczas sobotniego zebrania W ar [ b a oddanych na kandydatów  ende
szawskiej Izby Adwokackiej peł
ne zwycięstwo odniosło Zrzesze
nie Prawników — Socjalistów.

W ybrani zostali WSZYSCY bez 
wyjątku kandydaci Zrzeszenia.

Do Rady Naczelnej wybrany zo 
stal ob. W acław  Szumański.

Do Rady adwokackiej wybrano 
ttow. Ludwika Honigwilla, Rafała 
Kempnera ( z  Łodzi), M ieczysława 
Rudzińskiego i Józefa Stopnlckie- 
go oraz dwóch „narodowców".

Do Sądu Dyscyplinarnego prze
szli tow . Henryk Świątkowski i 
ob. ob. W acław Rembertowicz, Sta 
nisław  Rundo oraz jeden „na
rodowiec" .

Przytłaczająca większość kan- 
datów  Zrzeszenia przeszła w 
pierwszym głosowaniu, uzyskaw
szy absolutną w iększość — zjaw i
sko po raz  pierwszy obserwowane 
od czasu wprowadzenia w  życie 
obecnie obowiązujących przepi
sów o ustroju adw okatury.

Bez przesady można stwierdzić, 
że lista Zrzeszenia skupiła do koła 
siebie wszystkie żywioły demokra 
tyczne.

Stowarzyszenie adw okatów  ż y 
dów przeprowadziło swoich kan
dydatów  do Rady Adwokackiej: 
Ignacego Baum berga; do  Sądu Dy 
scyollnam ego: Maksymil. Schon- 
bacha.

Oczywiście „narodow cy" w śród 
adw okatury nie omieszkali żero
w ać na  antysemityźmle, lecz lic t-

ckich głosów i fakt, że endecy prze 
prowadzili tylko trzech kandyda
tów , jest dowodem, że znakomita 
część adw okatury jest uodpornio
na  przeciwko psychozie antysemi
ckiej.

Przypomnijmy że jeszcze w  u- 
bleglym roku lista  endecka w y
szła zwycięsko z wyborów.

W idząc pierwsze rezultaty  g ło
sow ania i przeczuwając klęskę 
„narodow cy" rozpoczęli burdę 
przy popieraniu w niosku o  ogra
niczenie dostępu żydów do adw o
katury.

W niosek ten zdjęto z porządku 
dziennego.

W  rezultacie głosowania ONR. 
wyszli z sali oprowadzani okrzy
kami „w archoły 1 targowłezanie**. 
W  trakcie w ychodzenia pozostała 

salł adw okatura w stała  ł zain
tonow ała hymn narodow y „Jesz- 

Polska nie zginęła..." —  a  
wszelkie okrzyki ONR-u stłumiła
jako obrazę hymnu narodowego.

Rezultat wyborów w śród w ar
szawskiej Palestry jest dowodem, 
iż w  łonie inteligenci! pracującej 
dokonuje się przełom : ś w ’a t p ra
cy umysłowej łączy się z resztą ca 
lego św iata pracującego Polski we 
wsnólnym wysiłku zbudowania 
Polski demokratycznej, Polski, bę 
dącej matką, a  nłe m acochą dla 
swoich synów bez różnicy w yz
nania, 1 narodowoścL

Z. E.

W iadom ości Polski
TRUP Z ODCIĘTĄ GŁOWĄ NA 

TORZE KOLEJOWYM.
Na torze kolejowym Grudziądz

-  Toruń, drużnik zauważył zwło 
ki jakiegoś mężczyzny z odciętą 
głową, w straszny sposób zm asa
krowane.

Ustalono, że je ts to 25-lefni A n 
toni Kubiak. Dotychczas nie w ia
domo, czy zachodzi tu nieszczęśli 
wy wypadek, czy samobójstwo.

Zwłoki Kubiaka przewieziono 
do tnipiarni. szpitala miejskiego w 
Grudziądzu.

DRAMAT MIŁOSNY.
W  Peterku pod Nakłem, 22-łet- 

ni Karol W agner, wystrzelił z re
wolweru do swej narzeczonej, 24 
letniej Schmidtówny. Kula trafiła 
ją w  oko i utkwiła w  głowie.

Następnie tsrzelił do siebie, ra
niąc się w  czaszkę. Oboje w  sta- 
nie groźnym przewieziono do szpf 
tala.

Powodem krw aw ego dram atu 
był zaw ód miłosny.
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S Z T A F E T A  R O B O T N IC Z A
Przed Olimpiadą zimową

Zimowa Olimpiada Sportow a w  Jo 
hannisbad (Czechosłowacja) budzi 
powszechne zainteresowanie we 
wszystkich krajach, a  to  nie tylko 
z powodu wielu m iędzynarodo

Baczność, m łodzież W arszawy!
W  związku z przygotowaniem 

do Olimpiady oraz ze względu na 
konieczność rozbudowania kadry 
przodowników gier sportowych, 
organizujemy w dniach od 13.X1 
— 23.XII r. b. kurs dla organiza- 
cyj warszawskich.

Kurs odbędzie się na  stadionie 
repr. W . P. przy ul. Łazienkow
skiej 3, pod całkowitym kiero
wnictwem instruktorów Państw o
w ego Urzędu W . F. i P. W . Ucze
stnicy otrzym ują bezpłatnie zao
patrzenie, składające się z wyży
w ienia wojskowego i zakw atero
w ania z pościelą, w  internacie 
kursów I Okręg. Ośr. W . F. i P . W. 
przy ul. Czerniakowskiej 167. Na 
polepszenie wyżywienia należy do 
płacić po 4.50 od osoby.

Oto w arunki przyjęcia: 1) Do
b ry  stan zdrowia, pozw alający na 
odbycie kursu; 2) dobra spra
wność fizyczna; 3 ) Zamiłowanie i 
czynne upraw ianie gier sporto
w ych; 4) Łatw ość w ysław iania się 
i objaśniania.

Kandydaci winni być zarejestro
w ani w Sekretariacie W . R. S. K. 
O. ul. Czerwonego Krzyża 20, pok. 
62, ustnie lub pisemnie, najpóźniej 
do dnia 4  grudnia. Przy zgłosze
niu podać: 1) Imię i nazwisko; 2) 
adres; 3) przynależnsść organiza
cyjną; 4) miejsce zatrudnienia (dla 
pracujących).

Zbiórka kandydatów  odbędzie 
się w  dniu 12.XII -  36 r. o godz. 
16-tej w  I Robotniczym Ośrodku 
W ych. Fiz. przy ul. Czerwonego 
Krzyża 20, skąd kierownik kursu 
zawiezie ich na  miejsce zakw ate
rowania.

Okrąg warszawski
szkoli przodowników gier sportowych

W  ubiegłą niedzielę w sali I-go dysław a Boskiego i Michałowski e- 
Robotniczego Ośr. W ychowania
Fizycznego rozpoczął się Kurs 
Przodow ników  Gier portowych.

Kurs zorganizowany został 
przez W arszaw ski Robotniczy 
Sportow y Komitet Okręgowy dla 
miejscowości podwarszawskich o- 
raz  dla tych klubów, które nie na
leżą do żadnego okręgu.

Zgłosiło się 26 uczestników z 
różnych prowincjonalnych klubów 
robotniczych. Kierownictwo kursu 
spoczyw a w  rękach tow. tow. W ła

„ W id z e w  11“  m is trzem  Ło dzi w  k i. 8 .
ŁÓDŹ (PAT). W  Łodzi, po d w u - | zdobycia tytułu mistrza klasy 

krotnych dogryw kach o tytuł mi- „Sokół" zaaw ansow ał także 
s trza  klasy b, „W idzew 11“ poko- [ łódzkiej klasy A. 
nał „Sokoła" (Pabianice) w  stosun
ku 2:1 1 1:1, zdobywając tym 
mym ty tu ł m istrza piłkarskiego 
k lasy B na rok 1936.

Nadmienić należy, że mimo nie-

Pierwsza wycieczka 
narciarzy

W  dniach 6 — 8 grudnia r. b. 
pociągiem popularnym wyjeżdża 
pierw sza wycieczka narciarzy do 
Zakopanego.

W ycieczkę organizuje Sekcja 
N arciarska W . R. S. K. O. Koszt 
przejazdu w  obydwie strony 14 
zł. O djazd z W arszaw y 5-go 

grudnia wieczorem, powrót 9-go 
rano.

Zgłoszenia przyjm ują tow. W il
czyńska tel. 2-31-91 w  godz. 
6 — 8 wiecz. i tow. W erner tel. 
12-77-77 w  godz. 9 — 15.

W  . program ie organizowanie 
wspólnych wycieczek.•«

Z arząd  Sekcji Narciarskiej 
W . R. S. K. O. zawiadam ia, że 
dyżury Sekretariatu  Sekcji są  we 
wtorki w  godzinach 20 —  21 w  lo 
kału W. R. S. K. O.

wych spotkań i piękne położenie 
pod względem turystycznym, jak 
również z uw agi na  fakt, że bę
dzie ona jeszcze iedną okazją wy
kazania międzynarodowej solidar-

Kandydaci, zgłaszający się na 
zbiórkę winni posiadać: 1) kostium 
treningowy „petke“, 2 ) jeden kom 
piet gimnastyczny (koszulka, spo
denki, 3) dwie pary pantofli, 4) 
potrzebną ilość bielizny na zmia
nę, 5) przybory toaletowe, 6) zł. 
4.50 na polepszenie wyżywienia.

Sądzimy, iż Towarzysze doce
nią korzyści zarówno przygotowa
nia kadr przodowników dla nasze
go ruchu, jak  i idealnych w arun
ków do przeszkolenia tych kadr.

To mus sz wiedzieć i zan<nn etaći

im III Mili1
ir jen tow an ia  naszych czytel” | nożna —  spo tkan ia  tow arzysk ie . Ko

ników , a  przedew szystkiem  kierów - la rs tw o  i  sp o r t m otorow y: zjazd 
n ic tw a poszczególnymh naszych p la - gw iaździsty  do A n tw erp ji; wycieczki 
cówek sportow ych, poda jem y bardzo! i  odjazd g ru p  dziecięcych, 
szczegółowo opracow any te rm in a rz ]  W torek , 27 lip c a — P iłka  nożna- 
ig rzysk  olim pijskich. Z aznaczam y, że spo tkan ia  tow arzyskie. K olarstw o 
tnrminfl.1T. te n  m a c h a rak te r  ram o- spo rt m otorow y —  zjazd gw iaździ- 
w y i w  poszczególnych gałęziach s ty  do A n tw erp ji, tren in g i m  hali 
spo rtu , ja k  i  w  całości p rog ram u . j P a ła is  de  Sport. P rzybycie uczest- 
m ogą n a s tąp ić  zm iany i p rze su n ię - . ników  O lim pjady. T ren in g i zaw odni'

a. ków.
N iedziela 25.7.36, godz. 6  —  b ie g ' Środa, 28 lipca.— Przyjęc ie  uczest- 

ko larsk i okrężny dookoła A n tw e rp ji. ników, koncerty. Godz. 11.30 rozpo- 
n a  140 km .; godz. 11.30 —  u ro cz y s-] częcie m istrzostw  szachowych; godz. 
te  otw arc ie  O lim pjady w „P a la is  des 14 wspólne posiedzenie M iędzynaro- 
F e te s "  m . A n tw erp ji. Cały dzień —  j dowego K om ite tu Technicznego 
Święto dzieci z  pełnym  p rogram em . W ydziałam i be lg ijsk im i; godz. 19—  
gim nastycznym . posiedzenie poszczególnych lokalnych

Poniedziałek, 26 lipca. —  P iłka  I W ydziałów  Technicznych. K olarstw o 
i sp o rt m otorow y —  zjazd  gw iaź
dzisty  do A n tw erp ji. P i łk a  nożna— 
a )  spo tkan ie  tow arzysk ie , b )  o  godz. 
15 otw arc ie  tu rn ie ju  piłk i nożnej w 
trzech  grupach .

Czw artek. 29 lipca. —  Godz. 8— 
dalszy  c iąg  tu rn ie ju  piłki nożnej w 
trzech  grupach . Od godz. 15 —  m i
strzostw a  o lim pijskie w  p iłce nożnej 
w  trzech  grupach . Od godz. 10 roz
poczęcie g ie r  w  p iłce  ręcznej i  g im 
n a sty k a . Od godz. 8— 17 —  kolar
stw o i  sp o r t m otorow y. Od godz. 8 
do 14 —  ciężkoatletyka pod golem 
niebem. Od godz. 10 do 12 —  gim 
n a s ty k a : a) tren in g i n a  p rzy rzą 
dach, b ) przez  cały  dzień tren ing i 
przygotow awcze do akadem ji zespo
łów  zagranicznych. Od godz. 7.30 do 
16.30 —  pe łny  p ro g ra m  pływ actw a. 
Godz. 19 —  w ejście rep rezen tacy j 
k rajow ych  n a  stad jon . Godz. 20 —  
koncerty  w  calem  m ieście (ilum ina
c je ). P ro g ram  ogólny: 1) dalszy ciąg 
tu rn ie ju  szachowego, 2) godz. 19 — 
p rzem arsz  zawodników i defilada , 3) 
godz. 21— zabaw y ludowe n a  przed
mieściach.

P ią tek , 30 lipca. Godz. 8  —  p iłka  
no żn a: 1) da lszy  c iąg  tu rn ie ju  w, 
trzech  g ru p ach , 2 ) godz. 16 do 18 —

Otwarcia Kursu dokonał imie
niem Zarządu Głównego ZRSS. 
tow. W ładysław  Wilczyński. Prze 
mawiał z ramienia Zarządu Głó
wnego TUR-a tow. Sokołowski.

Pierwszy w ykład wygłosił tow. 
Edw ard Hryniewicz na tem at „Per 
spektywy pracy młodzieżowej'

• *

Uczestnikom kursu Redakcja 
„Sztafety Robotniczej" przesyła 
życzenia pomyślnej pracy.

Elektryczność- SHra 13:9
ELEKTRYCZNOŚĆ — SKRA 

13:9.
W  niedzielę w  lokalu Skry od

był słę mecz zapaśniczy między ze 
spolami Skry i Elektryczności. Spo 
tkanie to  było w  ram ach mi
strzostw  okręgu w arszaw skiego i 
zakończyło się zwycięstwem Elek
tryczności w  stosunku 13:9.

Spotkanie to  uwydatniło dużą 
przew agę techniczną „Elektrycz
ności" i d latego zwycięstwo to  na 
leży uw ażać za  całkowicie uzasa
dnione.

Walne Zebranie Narci?rzy
W  dniu 4 grudnia r. b . w lokalu 

R. K. S. „M arymont" (ul. U stro
nie 2 — przyziemie) odbędzie się 
W alne Zebranie Sekcji N arciar 
skiej W . R. S. K. O.

Porządek obrad obejmuje nastę 
pujące punkty:
1. Zagajenie i odczytanie proto 
kułu.

2. Plan pracy na sezon zimo
wy w  r. 1936—37.

3. W ybory władz.
W szyscy narciarze obowiązani 

są  wziąć udział.

Obozy narciarsko -  turystyczne 
dla kobiet i mężczyzn odbędą się 
w Zakopanem od 23 grudnia b. r. 
do 15 m arca 1937 r. w  dwutygod
niowych turnasach.

O płata za  zakw aterow anie i wy-

ności łączącej robotników w szyst
kich krajów.

Z arząd Główny Olimpiady Zimo 
wej pow ziął na  swoim ostatnim 
posiedzeniu ostateczne uchwały co 
do organizacji i przebiegu igrzysk 
olimpijskich. Powszechną jest o- 
pinia, że prace przygotowawcze 
posuw ają się w e właściwym kie
runku i dadzą rezultaty  właściwe.

W  najbliższym czasie zostaną 
rozesłane ilustrowane prospekty 
wydane w  3 językach.

Niezależnie od związków przy
należących do S. A. S. I., komitet 
organizacyjny zaprosił szereg 
Związków, nie należących do 
M iędzynarodówki, a  mianowicie: 
Sowiety, Szwecję, Norwegię, 
Hiszpanię i Francję. Praw dopo
dobnym jest, że powyżej wymie
nione kraje wezmą udział w  Olim
piadzie.

R e fe ren t p rasow y  D. F . B. p. 
Koch oświadczył, że N iem cy n ie  m o
g ą  g rać  corocznie z  piłkarzam i polski 

gdyż Polska  je s t  zby t silnym  
przeciw nikiem; B raw o! Niemcy- przy 
z n a ją  mocarstwowość Polsce w... p ił
ce nożnej! W łosi, k tó rzy  są  m is trza 
m i p iłkarsk im i św ia ta  skw ałifików a- 
n i zostali przez Niemcy, ja k o  „słab
szy** od Polski g a rn itu r, poniew aż 5 
nim i zakontrak tow ał niemiecki „F uss 
ball-Bund** dw a" spo tkan ia :-  w  roku
1937 w Rzymie, lub  Mediolanie, 
w anż w  rok  później w  Niemczech. I  
dalszy dowód liczenia się H itlerow 
ców ze sportem  polskim : P raw ie  rów 
nocześnie nadesła ł niem iecki związek 
atletyczny  do K atow ic te leg ram  od
w ołu jący  n a  t r z y  dn i p rzed  term inem  
zawody zapaśnicze w  Polsce. Dzieji 
się to  ju ż  n ie  po raz  pierw szy. O

„Jesteśm y zbyt silni..."
Niemcy lekceważą Polską!

W 9MW
m istrzostw a olim pijskie —  pó łfina 
ły , 3) godz. 8  do 18 —  zaw ody po
cieszenia; godz. 9  —  ten is . Równo
cześnie w szystkie g ry  (p iłka  ręcz
n a ) .  Od godz. 9 do 16.30 —  pełny 
p rog ram  lekkiejątletyk i i  kolarstw o 
sportow e. N a  sali —  godz. 8  do 16 
m. 30 —  ciężkoatletyka, gim nastyka , 
dziesięciobój, pięciobój. Godz. 13.30— 
konkurencja  1.-a. d la  gim nastyków . 
Godz. 16 do 18 —  repe tycje  d la  u- 
czestników zagranicznych. Godz. 8 
do 18 —  sp o rty  wodne— reg a ty . P ro ' 
g ram  ogólny: akadem ja  uczestników 
z zagran icy , różne  w idow iska a rty s 
tyczne, muzyczne itp .

Sobota, 31 lip ca  —  p iłka  nożna: 
godz. 8  —  f in a ł tu rn ie ju  p iłkarsk ie
go w trzech  g ru p ac h ; godz. 15 do 
16.40— dokończenie półfinałów  olim
p ijskich, różne mecze tow arzyskie. 
Poczynając od 8 rano  —  p iłk a  ręcz
na. Godz. 16 do 17.15 —  półfinały 
szczypiom iaka. Godz. 13.30 do 14.55 
lekkoatletyka  w g. p rog ram u . Godz 8 
do 18.30 —  kolarstw o i sp o r t moto
rowy. Godz. 9  do 15.45 —  ciężkoatle- 
ty k a  w g. p rogram u. G im nastyka; 
godz. 8 do 12— konkursy d rużyn  k ra 
jow ych i repe tycje  ćwiczeń obowiąz
kow ych; godz. 15 pokazy specjalne: 
godz. 8 do 17.25 —  pływ actw o. P ro 
g ram  ogólny —  o godz. 19 w ielkie 
Święto Ludowe, ilum inacja  ra tu sza .

N iedziela, 1 s ierpn ia. D efilada  na 
stad jon ie . Godz. 7  —  zbiórka i  fo r 
m ow anie g ru p ; godz. 8  przem arsz: 
godz. 18 f in a ł piłki nożnej; godz. 16 
p iłk a  ręczna  —  f in a ł szczypiornia- 
k a ; godz. 17.10 do 17.45 f in a ły  lek
koatletyczne; godz. 16 —  17 finały 
ko larstw a. G im nastyka: godz. 14 do
15.30 ćwiczenia m asow e; godz. 16 do 
17.20 pokazy specja lne  d rużyn  k ra 
jow ych; godz. 17.25 g im nastyka  a r 
ty styczna  n a  stad jon ie ; godz. 16.20 
f in a ły  pływ ackie ; godz. 14 f in a ł 
szachowy; godz. 20 —  zabaw a poże
gnalna.

Tatry dla wszystkich!
od turnusu.

W szyscy uczestnicy korzystają 
z 81 proc, zniżek kolejowych.

Zgłoszenia przyjjriuje^Kóbiecy 
W ydział Sportowy- Związku Rób. 
Stów. Sport. W arszaw a, Czerwo-

żywienie od 22 zł. — 40 zł. zależnie nego Krzyża 20, tel. 231-95.

Przyjacielem,
Doradcą,
Informatorem,
Pomocnikiem w pracy

organizacyjnej - 
będzie dla C i e b i e

K alendarzyk R ob o tn . Sportowca 
D latego te ż  m usisz s ię  w  niego zaopatrzyć!

p in ia  ślą ska  uw aża  to  za  polityczne 
posunięcie. N o, wreszcie powoli szy
dło wychodzi n a  wierzch. Przypom i
n a  się nam  rok  1933. Toczyliśm y nie 
ub łaganą  w alkę przeciw ko naw iąza
niu  stosunków  sportow ych z h itlerow  
skiiini N iemcami. K w estię nazw ali
śmy ja sno  poi m ien iu : d la  w as nowo
czesnych H unów  drzw i zjamknięte! 
T w ierdziliśm y ponadto, że spraw a 
naw iązan ia  stosunków z  N iemcami 
m usi być rozpa tryw ana  ty lko  pod 
politycznym  kątem  w idzenia! Oczy
w iście, byliśm y przeciw nikam i n a 
w iązan ia  „przyjac ie lsk ich" sto sun 
ków z  tym i, których  po lityka  n a s ta 
w iona je s t  w yraźn ie  przeciw ko in te 
resom  i  gran icom  Polski. P ra sa  : 
szczańska by ła  innego zdania. H e
rold zbliżenia się Polski do H itle rii 
kol. red . E rdm an , skrzyżow ał w tedy 
zem ną szpady polemiczne. P isał: „N a 
sza  teza  zasadnicza b rzm i: działa l
ność  polityczna n ie  pow inna mieć 
w pływ u n a  stosunki sportow e. Idea
łem je s t  hasło  całkow itej izolacji 
sp o rtu  od polityki. „W  konkluzji 
kol. E rdm an , czyniąc a luzję  do m o
ich przekonań politycznych, zawołał: 
„Sportow cy w szystkich s tron  —  łącz 
oie się". Odpowiedziałem m u: , 
dzie w szystkich k ra jó w  ,— łączcie się 
i  bun tu jc ie  przeciwko gwałcicielom 
sum ienia  ludzkiego i zbirom  niemic- 
km".

No, i  stosunki naw iązano. Były 
one bardzo . „serdeczne". W zięliśmy 
udział także  w Olimpiadzie be rliń 
skie j. To w szystko działo się przed 
w izy tą  m arsza łka  Rydza -  Śmigłego 
w  Paryżu... A , po Olim piadzie? Ode
b ran ie  polskiej ekipie konnej drugie 
go m iejsca  i  srebrnych  m edali. Żąda 
n ie  zw rotu tych  m edali i  przesłanie  
Anglikom  innych. Spisan ie  k o n trak 
tu  z  W łochami n a  międzynarodowe 
spotkan ia  p iłkarsk ie  corocznie, a  z 
P o lską  przyrzeczenie n a  składanie 
w zajem nych w izy t co dw a la ta ... Od
w oływ anie zakontrak tow anej im pre
zy w Polsce n a  t r z y  dn i przed  zawo
dam i. N ap raw dę  rozczu la jąca  p rzy 
jaźń . B roń  Boże, ty lko  w zględy spor
tow e m ieli N iem cy n a  uw adze, gdy 

decyzje podejm ow ali. Rów- 
ty lko  „przy jac ie lsk im i" k iero

Niedziela na boiskach
B E R L IN  ZW YCIĘŻA Z T R U D E M ' 

K RAKÓW  5:4.
R ozegrany w  niedzielę w  B erlinie 

wobec 30.000 widzów mecz B erlin  — 
K raków  zakończył się nieznacznym 
zwycięstwem B erlina  w stosunku  5:4 
(3 :2 ).

W alka  by ła  n a  ogół w yrów nana, a 
po przerw ie  Polacy mieli naw e t prze  
w agę, lepiej a takow ali i przez pe
wien czas prowadzili 4 :3 . Je d n ak  w 
osta tn ich  20 m inutach  uda ło  snę B er
linowi rozstrzygnąć  spotkanie n a  
sw oją  korzyść.

MISTRZ PO LSKI PRZEGRYW A 
Z B E N IA M IN K IE M  LIGI.

W  Chorzowie beniam inek Ligi 
A K S pokonał niespodzianie m istrza  
Polski „R uch" 2 :1  (0:0). Zwycięstwo 
A K S było zupełnie zasłużone.

N O W E ZW Y C IĘSTW O  
H O K E IST Ó W  CRACOVII.

W  K atow icach n a  sztucznym torze 
hokeiści Cracovii odnieśli nowe zwy
cięstwo. b ijąc  AZS Poznań 1 :0  (0:0, 
1:0, 0 :0 ).

RU CH  M IST RZ E M  BO K SER SK IM  
ŚLĄSKA.

Z arząd  Śląskiego Okręgowego Zw. 
Bokserskiego przyznał ty tu ł  m istrza 
bokserskiego ok ręgu  z a  r .  1936 „Ru
chowi", zgodnie z w ynikam i n a  r in 
gu. Początkow o m istrzem  został IKB . 

ponow na w ery fikac ja  zmieniła

BO K SERZY  ŁÓDZCY PR Z E G R Y 
W A JĄ  W  STO LICY .

W  meczu bokserskim , rozegranym  
w arszaw skim  C vrku , M akabi w a r 

szaw ska pokonała łódzki G eyer 11:5.

Z A K O Ń CZEN IE M ISTRZO STW
BO K SE R SK IC H  W ARSZA W Y .
W  meczu bokserskim  o m istrzo

stwo bokserskie W arszaw y PZ L  po
konał F o r t  Berna w  stosunku  11:5.

Meczem tym  zakończone zostały 
tegoroczne rozgryw ki o m istrzostw o 
k la sy  A  okręgu

w ał s ię  p. F e rs te r
stosunku  do Polski, gdy  przed kilku 
dniam i przekonywał św ia t, że W ol
n e  M iasto G dańsk w inno ja k  n a j
szybciej wrócić do Trzeciej Rzeszy. 
Słowem idy lla! „O statecznie żyliśmy 
ty le  la t  bez meczów z N iemcami, prze 
trzym am y jakoś i  najb liższy  rok.". 
Otóż o to  chodzi. T ak  pisze „P rze
g ląd  Sportow y". P rzetrzym am y n a j
bliższy rok . S łusznie! A le należy  rów  
nocześnie zrozumieć co oznacza odmo 
wa w  osta tn ie j chwili naznaczonego 
spo tkan ia , odsyłanie n a s  do n a s tęp 
nych dw u la t  w  spo tkan iach  p iłk a r
skich? N iem cy w yraźnie nas lekce
w ażą. S po rt je s t d la  nich  in strum en  
tem  polityki zagran icznej. M ając  do 
w yboru między W łocham i a  Polską, 
w ybrali osten tacy jn ie  faszystow skie 
W łochy. D latego trzeba  odpowiedzieć, 
im  ja sn o  i w yraźn ie: D ziękujem y 
w am  za zaproszenie za dw a la ta , 
g ra jc ie  ze „słabszym i" W łochami rok 
rocznie, by  bez w as obejdziem y się 
n a  dłużej, n iż  n a  jeden  rok . To bę
dzie moi panowie godna odpowiedź! 
N iem cy niczego n a s  sportow o n ie  
nauczyły. N aw iązu jm y stosunki spor 
tow e z F ra n c ją , Czechosłowacją, Wę 
gram i, R osją  Sowiecką czyi m y m i 
państw am i. N asze  sfe ry  m ia rodajne  
m uszat o  w reszcie zrozumieć.

M. STATTER.

Kurs R.O.S.-a 
wCzęstochowie

W wykonaniu uchwał ZRSS. 
w sprawie Robotniczej Odzna
ki Sprawności (ROS) Często 
chowski Robotniczy Sportowy 
Komitet Okręgowy, organizuje 
pierwszy kurs ROS, pierwsze
go stopnia, w Częstochowie

Na kursie tym zostaną prze
szkoleni członkowie Zarządów 
organizacyj sportowych, oświa
towych, politycznych i zawodo
wych. Kierownictwo kursu spo
czywa w rękach ttow. Włady
sława Dewora z ramienia ZRSS

M. Brzochowicza.

boksie. M istrzostw o zdobyło OKęde 
przed  M akabi i  F o rte m  Bema: Do 
klasy  B spada PZ L , k tó rego  m iejsce 
za jm ie  Legia. Końcowy s ta n  tabeli 
podajem y poniżej:

10:0
zwyc.

62:18
45:35
32:48
31:49
35:45
35:45

1) Okęcie
2) M akabi
3) F o r t  Bema
4) Polan ia
5) C. W . S.
6) P . Z. L.

K O N F E R E N C JA  N A RCIA RSK A
PR E Z ESÓ W  W SZY STK IC H  

OKRĘGÓW  P . Z. N.
W  lokalu PZ N  w  K rakow ie  odby

ła  się konferenc ja  n a rc ia rsk a  z udzia  
łem  prezesów  w szystkich okręgów  
P Z N  z w yją tkiem  okręgu śląskiego, 
celem zaznajom ienia okręgów  z  p ra 
cami PZ N  n a  sezon nadchodzący.

MECZ RK S. „BAŁTYK"
Z W K S. FLOTA.

W  niedzielę odbył się w  G dyni 
mecz p iłkarsk i n a  rzecz pom ocy zimo
wej d la  bezrobotnych pom iędzy RKS. 
B a łtyk  a  W KS. F lo ta . Zwyciężyła 
F lo ta  4:0.

W  meczu bokserskim  toruńsk i . Gryf 
w ygra ł ze Strzelcem  (G dynia) 9:7.

ZGODA WŚRÓD KAJAKOW CÓW  
MAŁOPOLSKO- ŚLĄSKICH.

W  niedzielę odbyło się dokończenie 
obrad walnego zjazdu  delegatów  okrę 
gu  m ałopolsko -  śląskiego P . Z. K. Po 
kilkugodzinnych obradach w ybrano 
nowy zarząd  okręgu  z  prezesem  dr. 
Kow alskim  n a  czele.

W  dyskusji poruszano spraw ę orga 
nizacji dorocznego wyścigu długodys
tansow ego górskiego n a  D unajcu  i wy 
powiedziano się za c h arak te rem  w y
łącznie tu rystycznym  tego  w yścigu, 
t .  zn. w  zawodach tych  brałyby  udział 
ty lko  ka jak i tu rystyczne , a  nie, ja k  
dotychczas, regatow e, k tó re  p rzy  ty itt 
u legały  n a  tru d n e j tra s ie  znacznemu 
zniszczeniu.
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